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W s z y s t k o  d la  w s z y s t k i c h t

^Xi'tdbomosci ^rajotw
RO ZKA Z D Z IE N N Y  DO W O JS K A  P O L S K IE G O .

IV kicalerze głównej w Warszawie dnia 26 czer­
wca (8 lijina i 1830 r.

ZA NAJWYŻSZYM ROZKAZEM.
P> a j  j a ś n i e j s z y  C e sa r z  J M 6  i  K r ó l  n a j ł a s k a -  

w i e j  o zd o b ić  r a c z y ł :
O r d e r e m  o r ł a  b ia łe g o .  Mini s t r a  s e k r e t a ­

r za  s t anu,  j e n e r a ł a  dywizj i ,  h r ab i ę  Stef ana  G r a ­
bowski ego.  Wraca do p u ł k u :  I V j e ź d z i ć .  Do  
p u ł k u  2 u ł anów:  ad ju t ant  połowy p rz y  Jego 
Król ewiczowski ć j  Mości Xięciu de Wi i r t em be r g ,  
j en e r a l e  b r yg ad y ,  dowódzcy b ryg ad y  2ej dywi ­
zji u łanów,  kap i t an  Ludwik Plagowski .  O t r z y ­
m u j ą  u r l opy :  W s z ta b ie ,  g łó w n y m .  W części  s z e ­
fa sztabu g łównego  , majo r  Hoffman , na m i e ­
s i ę cy  3, do T r e n c z y n a  i Baden .  I V  p iechoc ie :  
Dowódzca  p iecho ty ,  j e n e r a ł  p i ech o t y , j e n e r a ł -  
ad ju t an t  h r .  P o to c k i ,  na mies i ęcy 3,  do K a r l s ­
bad i Mari enbad .  W  j e i d z i e : Dowódzca  2giej  
b ry g ad y  dywizj i  u ł a n ó w ,  Jego Królewiczowska 
Mość Xiąże  de W i i r t em b e rg ,  j e n e r a ł  b ry  gady,  
n a  mie s i ęcy  4 ,  do K a r l s b a d ,  M a r i e n b a d ,  
W i e s b a d e n ,  i Szwajcar j i .  —  W p u ł k u  s t r z e l ­
ców ko nny ch  , Jego Ccsar zewiczowski e j  Mości  
Wie l k i e go  Xiecia A l exand ra  Nas t ępcy  T ro n u  
Nr o  I ,  podpo ruczn ik  Ros towski  , na dni  45.  
W p u ł k u  4 s t rze lców k on ny ch  , kap i t an  P i s k o r ­
ski  , na  mies i ęcy 2. W yk re ś lo n y  zostaje z k o n ­
t ro! .  W  p ie c h o c ie :  Skazany w yr ok i em  sądu

wo jennego  dywizy jnego ,  za p r ze s t ąp i en i e  p r z y -  
k a z u  o g ó ln e g o ,  na lat  10 ka jdan  i d eg ra d a ­
c j ę ,  z p u ł k u  lin jo w ego J.  C. M. W.  X .  Michała  
Nro  1,  podpo ruc zn i k  Ignacy  D e m b i ń s k i ,  k tó ­
ra  to ka r a  zmienioną  zos t a ła  n a  t r z y  mie s i ą ­
ce więzienia  w kazeinatach twierdzy  Zamości a.

N » c z e r. n  y  W ó D z 
(podpisanoj  KONSTANTY W. X R. 

Zgodno z oryginałem p. o. szefa sztabu głównego 
Jenerał  brygady Siemiątkowski.

Naj jaśni e j szy  Cesarz  i Król  Jmć  pos t anowie ­
n i e m z d . 19 czerwca  (1 l i pca)  r .  b.  na j ł a -  
skawiej  wezwać r a c zy ł  Maxymi l j ana  hr.  F r e ­
d r ę ,  m a r s z a ł k a  dworu  k r ó l e w s k o - p o l s k i e g o , 
ku ra to r a  k ró l ewsk i ego  A le xa nd row sk i eg o  Uni ­
we r sy t e tu  i pomocn ika  min is t r a  W. R.  i O. P .  
do wydzi ału  oświeceni a,  dozasi adani a  z g ło sem 
do radczym w radz i e  ad m in i s t r a cy jn e j ,  tudz i eż  
z g ło sem s t anowczym w ogó lnem z g r o m a d z e ­
niu r ady  s t anu.

Dnia  wczorajszego j ako  w roczn i cę  u rodz in  
Naj jaśniej szej  Cesarzowej  i K ró lowej ,  odby ło  
się so l enne  nabożeńs two w kośc i e l e  M e t r opo ­
l i ta l nym Sgo Jana ,  na k tó r em  zna jdowa ły  się 
wszys tkie  w ładze  rządowe  i l ud  l i cznie  z e b ra ­
ny wznoszący do P rz e d w ie c z n e g o  m o d ł y  za 
j ak  na jd łuż sze  panowan ie  uk o ch an e j  mona r -  
chini .  —  tj powodu uroczys tości  dnia tego JW.  
mi n i s t e r  s t anu ,  p r ezvdu j ac y  w radz i e  a d m i n i ­
s t r acyjne j  d a ł  świetny  obiad w pałacu Nam ie ­
stników Kró l ewsk i ch ,  w idowisko by ło  b ez p ł a ­
t ne  w T ea t r z e  Na rodowym,  a wieczorem m i a ­
sto oświecone.
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P .  K l e m e n s  M a ł e c k i  o g ł o s i ł  p i s m o  do h r .  
S o ł t y k a  z p o w o d u  p r o j e k t u  w z n i e s i e n i a  p o m ­
n i k a  w.  p .  A l e s a n d r o w i  p r z e z  n a d a n i e  w ł o ­
ś c i a n o m  w ł a s n o ś c i .  l i r .  S o ł t y k  p o d a ł ,  j a k  w i a ­
d o m o  d wa  ś r o d k i :  P i e r w s z y  z a k u p i ć  g r u n t a ,
w y s t a w i ć  n a  n i c h  g o s p o d a r c z e  b u d y n k i ,  z a o ­
p a t r z y ć  o n e  i n w e n t a r z e m ;  a t y m  s p o s o b e m  u-  
s z c z ę ś l i w i o n c  16 00  r o d z i n y  w ł o ś c i a ń s k i e  p o d ­
n i e s i o n e  do s t a n u  w ł a ś c i c i e l i  g r u n t o w y c h ,  z o ­
s t a w i ć  j a k o  ś w i ę t y  d a r  o j c z y ź n i e ,  na w i e c z n ą  
p a m i ą t k ę  i m i e n i a  b ł o g o s ł a w i o n e g o  A l e x a n d r a .  
D r u g i ,  s u m m ę  p o w y ż s z ą  o b r ó c i ć  n a  f u n d u s z  
■żelazny,  a  p r o c e n t e m  z n ie j  , to  j e s t  k a p i t a ­
ł e m  r o c z n i e  5 0 0 , 0 0 0  w y n o s z ą c y m  d z i a ł a j ą c ,  d ą ­
ż y ć  do  o g ó l n e g o  z c z a s e m  w s z y s t k i c h  p o l s k i c h  
c h ł o p ó w  u w ł a s z c z e n i a  g r u n t o w e g o .  ^

“ P i e r w s z y  z t y c h  p r o j e k t ó w ,  ( m ó w i  P .  M a ­
ł e c k i )  z d a j e  m i  s i ę  b y ć  c a ł k i e m  do  z a n i e c h a ­
n i a :  D l a  c z c g o ż b y  t y l k o  160 0 r o d z i n  m i a ł o  
b y ć  u s z c z ę ś l i w i o n y c h ,  z u s z c z e r b k i e m  t r z e c h  rni- 
l j o n ó w  l u d n o ś c i  w ł o ś c i a ń s k i e j ,  k i e d y  i n n y m  
s p o s o b e m  o s t a t n i e g o  z c h ł o p k ó w  z c z a s e m  s p o t ­
k a ć  m o ż e  to  d o b r o d z i e j s t w o .

D r u g i  w i ę c  p r o j e k t ,  w o l n e g o  p o s t ę p o w a n i a  
w w i e l k i e m  d z i e l e  o d r o d z e n i a  w ł o ś c i a n ,  n i e -  
t y l k o  że  j e s t  z b a w i e n n y m ,  a le  t ak  k o n i e c z n y m ,  
t a k  p o ż ą d a n y m ,  ze  n i e u s k u t e c z n i e n i e  o n e g o ,  
aa ż a ł o b n ą  k l ę s k ę  p o l i c z y ć  b ę d z i e  m o ż n a . , ,

Z ł o ż y w s z y  a u t o r  p o d z i ę k o w a n i e  h r .  S o ł t y -  
k o w i  za s z c zę ś l iw ie  r z u c o n ą  m y s i ,  p o d z w i g n i e -  
n i a  w ł o ś c i a n  t a k  da le j  p i s z e :  “ D a l e k i  t e n  czas 
w k t ó r y m  n a s z  k m i o t e k  b y ł  m o ż e  j e d n y m  z 
n a j s z c z ę ś l i w s z y c h  w E u r o p i e ;  k i e d y  s w o b o d n y  
i z a m o ż n y  o r a ł  swą  z b o ż o r o d n ą  n i w ę  b ł o g o ­
s ł a w i ą c  k r ó l o w i  c h ł o p k ó w .  G d y  p ó ź n ie j  P o l ­
s k ę  z a c z ę ł y  n a w i d z a ć  n i e s z c z ę ś c i a  po  n i e s z c z ę ­
ś c i a c h ,  k l ę s k i  po  k l ę s k a c h ,  z a c z ą ł  s i ę  i I n d  
c o r a z  g ł ę b i e j  z a g r z e b y w a ć  pod r o z w a l i n a m i  o j ­
c z y z n y .  Z n i k n ę ł o  wó wcz as  m n ó s t w o  wsi  i g r o -  
d ó w  z a m o ż n y c h ,  z n i k n ę ł y  d o s t a t k i  W i e r z y n -  
k ó w  p i e n i a  n a w e t  o j c z y s t e ,  la na j ś wi ę t sz a  po  
p r z o d k a c h  p u ś c i z n a ,  p r z e b r z m i a ł y  i ś c i c h ł y  
w ś r ó d  s z c z ę k ó w  o r ę ż a  w o n i e m i a ł y c h  u s t a c h .

“  A n i  s i e  w ię c  dz iwi ć  p o n i ż e n i u  w ł o ś c i a n i ­
n a ,  a n i  godz i  s i ę  p o g a r d z a ć  n i m .  Ub o l e wa ć

t y l k o  w y p a d a ,  Że c a ł e  s c h o d z ą c e  j e g o  p o k o ­
l e n i e ,  d l a  c y w i l i z a c j i  j u ż  j e s t  s t r a c o n e ;  j u ż m u -  
si t a k i e ,  j a k  j e s t ,  s p ł y w a ć  z w o l n a  do m o g i ­
ł y  , z o s t a w u j ą c  t y l k o  po so bi e  w s p o m n i e n i a ,  
p r z y w i ą z a n i a  s w e go  do z i e m i  r o d z i n n e j ,  k t ó ­
r e g o  w k a ż d e j  p o t r z e b i e  n a j s z c z y t n i e j s z e  d a ­
w a ł o  d o w o d y ,  i s u r o w y  d l a  p o t o m k ó w  p r z y ­
k ł a d  n i e s z c z ę ś c i a  c i e m n o t y .

“  P r z v  n a j ś w i ę t s z y c h  wi ęc  z a m i a r a c h ,  p r z y  
c a ł e j  g o r l i w o ś c i  o b y w a t e l i ,  n i e p o d o b i e ń s t w e m  
j e s t  na  s c h o d z ą c e m  p o k o l e n i u  , d o św i a d c z a ć  
w i e l k i e g o  d z i e ł a  o d r o d z e n i a  w ł o ś c i a n .  Z a k u -  
p o w a n i e  d l a  n i c h  w ł a s n o ś c i  g r u n t ó w ,  z a o p a ­
t r y w a n i a  i ch  p o t r z e b n y m  i n w e n t a r z e m ,  o p r o c z  . 
r z a d k i c h  p r z y p a d k ó w ,  n i e  b y ł o b y  p e w n i e  z t a ­
k i m  p o ż y t k i e m  d la  k r a j u  u ż y t e ,  j a k i e g o  po 
t a k  w i e l k i e j  s u m m i e ,  k t ó r a  p r z e z  s p a n i a ł y  n a ­
r ó d  m a  b y ć  z ł o ż o n ą ,  o j c z y z n a  o c z e k i w a ć  m a  
p r a w o .

“  W z r a s t a j ą c e  wi ęc  t y l k o  p o k o l e n i e ,  m o ż e  
b y ć  p r z y s z ł e ;  n a d z i e i  c e l e m ,  t e m u  j a k  n a j s p i e -  
s z n i e j s z ą  n i e ś ć  p o t r z e b a  p o m o c  i d o b r o d z i e j ­
s t wo o ś w i a t y .  W i e m  i l e  w tern do p o k o n a n i a  
z o s t a j e  t r u d n o ś c i ,  a le  n i g d y  do w y k o n a n i a  t e ­
go n ie  b y ł o  s z c zę ś l i w s z e j  p o r y .  W y s t a r c z a j ą ­
cą  n a  t ak  w i e l k i e  d z i e ł o  s u m m ę ,  m a  z ł o ż y ć  
n a r ó d  d o b r o w o l n i e  na o ł t a r z u  o j c z y z n y ;  a p a ­
n u j ą c y  n a m  s z c zę ś l iw i e  m o n a r c h a ,  n i e  p u ś c i  
z a p e w n i e  t ej  c h w i l i ,  do  u c z c z e n i a  g o d n i e  
p a m i ę c i  u w i e l b i a n e g o  p r z e z  s i e b i e  b r a t a ,  i p o ­
k a z a n i a  ś w i a t u  w i e l k i e g o  p r z y k ł a d u  u s z c z ę ś l i -
w i e n i a  l u d ó w .   ̂ ^

“ W y z n a j ę  z e  s z c z e r o ś c i ą ,  z e  m n i e  p r y w a ­
t n e m u ,  n i e m a j ą c e m u  ż a d n y c h  w o j c z y ź n i e  z a ­
s ł u g  p r ó c z  p o p i o ł ó w  m o i c h  p r z o d k ó w ,  i w ł a ­
s n e j  k r w i  k t ó r ą  m i a ł e m  z a s z c z y t ,  w p o l s k i c h  
z o s t a j ą c  s z e r e g a c h ,  d la  o j c z y s t e j  u r o n i ć  z i e ­
m i ,  n ie  w y p a d a ł o b y  m o ż e ,  p o w a ż y ć  się  p r z e d ­
s t a w i a ć  u wa g i ,  j e d n e m u  z m ę ż ó w  s z a n o w n e j  i z b y  
p o s e l s k i e j ;  p o k ł a d a j ą c  j e d y n i e  u f n o ś ć  w o b y ­
w a t e l s t w i e  J W .  p o s ł a  , o ś m i e l a m  s ię  t u s z y ć ,  
że  mi  ta ś m i a ł o ś ć  d a r o w a n ą  z o s t an i e ;  a n a d ­
t o ,  ż e ,  j e ś l i  uwagi  m o j e  u z n a s z  JW.^ p o ś l e  
n a  co p r z y d a t n e ,  z e c h c e s z  j e  p e w n i e  w e ­
s p r z e ć  s w o ją  p o w a g ą ,  z t a k ą  g o t owo śc i ą ,  z j a k ą
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s am w t ym  p rzedmioc i e  p i erwszy  głos podn io ­
s ł e ś .  '  _ _

“  Mnieman iem mo jem j es t ,  ze d la  osiągnie* 
n ia  t ak  wie lki ego zamia ru ,  muszą  być  w ie l ­
k i e  i wy rachowane p rzedsi ęwzięt e  ś rodki  i ca­
ł e m u  dz i e łu  s t a ł e  nad ane  zasady,  i j e d e n  o-
gólny  k i e r u n e k .

“ N a j p i l n i e j s z ą  w i ę c  j e s t  r z e c z ą ,  u t w o r z e n i e  
k o m t n i s j j i  o s o b n e j ,  n a c z e l n e j ,  u r z ę d u j ą c e j  c i ą ­
g l e  w W a r s z a w i e .

“ D l a  o s z c z ę d z e n i a  ś w i ę t y c h  f unduszów ofia­
r y  n a r o d o w e j ,  z izby pose l sk ie j  b ez p ł a tn i  mo­
gą być wybran i  c z łonkowie  do sk ł a d u  tej kom-  
niissji-

“ l ł ady  obywa te l sk i e ,  k tó r e  t akże  są b ez ­
p ł a t n e ,  b y ły b y  poś r e dn i emi  kommis s j i  naczel ­
nej  wda'dzami, wykonywa jącemi  jej  pos t anowie­
n ia  w kaźdein  r e spe c t i ve  wojew.

“ Ustanowieni e  niższych władz  i u r z ędn ików 
p ł a t n y c h ,  późnie j  wykaże  po tr zeba .  Najpi er -  
wszą z czynności  kommiss j i  nacze lne j  wypadn ie  
może  u k ł a d  z B a n k i e m  po l sk im ,  k t ó r e m u  gdy 
p r z e k a z a n y  zos t anie  wp ływ z na łożonych  p o ­
d a t k ó w ,  zapewnić  może roczną  wy p ła t ę  po 
500 ,000 z ł .  kommis s j i  nac ze lne j  w yp ła c a l n ą .

“ Z t ym  fund us zem ,  n ie  zaczynać  od k u p o ­
wania z iemi  i podobnych  wydatków,  ale zo­
stawiwszy wszys tko  in s ta tu  quo,  dla n ie ro-  
z e rw an i a  z awczesnego ukł adów dotychczaso­
wych właściciel i  dó b r  z ich w ło śc i a n am i ,  co 
mog ło by  być  szkodl iwein jak j e d n y m  tak d r u ­
g im,  p rzygo tować zwolna  t ak  ważne dzie ło.

“ Tymcz as em założyć  g łówną  s zko łę  w W a r ­
szawie nauczyci e l i  w ie j s k i c h ,  które j  n a j g ł ó ­
wn ie js zym ce l e m powinny być  p r zedmio ty  s zko ­
ł y  agronomiczne j  i po l i t e chn i czne j ,  aby w ło ­
śc i an ina  nauczyć wszelk i emi  sposobami  na job­
f i tsze i n a jkorzys tn i e j s ze  c iągnąć  zysk i  z r o i .  
n ic twa i p r z e m y s ł u ; a źe obie t ak i e  s zko ły  
j uż  w Warszawie  exystu j ą ,  i w nie j  naucz yc i e ­
l e t y l e  uzda tn i en i ,  i le pewn ie  okażą  się go r ­
l iwymi ,  z a łożeni e  więc doskona ł e j  s zko ły  n au ­
czyci el i  wie jskich  n i e  zbyt  wicie  kosztować 
będzi e .

« N i m  sz k o ła  t a  z a c z n ie  w y d a w a ć  u sposob ionych  
n a u c z y c ie l i ,  co z a p e w n ie  ze  t r z y  l a t a  czasu  p o t rz e ­
b o w a ć  bę d z ie ,  ty m c z a s e m  z  e a jw ię k s z e m  z g łę b ie n ie m  
r z e c z y ,  po n a j d o k ła d n i r j s z e m  z a s t a n o w ie n iu  się n ad  
k ra je m  po lsk im  pod w s z y s tk ie m i  w z g lę d a m i  u w a ż a ­
n e g o ,  p rz y sp o s a b ia ć  się b ę d ą  d a lsze  p lany  w  ro z w i ­
nięc iu  c a łe g o  d z i e ł a ,  m ie d z y  k tó re m i  n a jp i ln ie jsze  
b y ć  s ię  z d a ją  z a k ł a d a n i a  s z k ó ł  w ie jsk ich  po o b w o ­
d a c h  , w n a js to so w n ie jsz y c h  i z w sze lk iem i  k o rz y ś c ia ­
m i p o łą c z o n y c h  m iejscach .

« P r z y  sz ko le  g łó w n e j  w W a r s z a w i e ,  n ieo d zo w n ie  
j e s t  p o t rz e b n e m  z a ło ż e n ie  o sobnego  s e m in a r ju m  xię- 
ż y  św ie c k ic h ,  jeżeli  to  z g o d n em  będ z ie  z  w olą  w ł a ­
d z y  d u c h o w n e j ,  k t ó r z y b y  o p rócz  n a u k  sw e g o  po ­
w o ła n ia  , d oskona l ić  się m ogli  w n a u k a c h  a g r o n o ­
m ic z n y c h  , a b y  z czasem  o p ró cz  p ro b o s tw a  z a jm o ­
w a ć  m ie jsce  nauczyc ie l i  i p o łą c z y ć  w sobie  z p o ż y t ­
k ie m  d la  k r a ju  d w a  n a js z c z y tn ie jsz e  p o w o łan ia .  
O zn ac zen ie  ilości u c zn ió w  po sz k o ła c h  o b w o d o w y c h ,  
w reszc ie  c a ł a  ich o r g a n iz a c j a ,  musi  b y ć  w s to s u n k u  
ludnośc i  m ie jscow ej .

P rz y p u s z c z e n ie  do s z k ó ł  w ie jsk ich  płci  ż e ń s k ie j ,  
k o n ieczn ie  j e s t  p o t r z e b n e m ;  p r z y s z ł e  m a tk i  s y n ó w ,  
co n ieg d y ś  s ta n o w ić  m a ją  n a r ó d ,  s ą  n a j ś w ię t s z y m  
p rz e d m io te m .  K a ż d y  n a ró d  p ó ty  b y ł  d z ie ln y m  i  cn o ­
t l i w y m ,  pók i  c z u w a ł  nad  o b y c z a ja m i  i u k s z t a l c e n i e m  
ko b ie t .

« D la  o sz częd zen ia  f u n d u s z ó w  na  u t r z y m a n ie  s z k ó ł  
o b w o d o w y c h  p o t r z e b n y c h ,  r ó w n ie  j a k o  i d la  p r a k ­
ty c z n e g o  k sz ta łc e n ia  się w ło śc ian ;  p r z y  każd e j  s z k o ­
le pow in ien  b y ć  dom  z a r o b k o w y ,  w k t ó r y m b y  z  na j -  
po t rzebn ie jszem i  mogli  u czn iow ie  o b e z n a ć  się r z e ­
m ios łam i.

a D o k o n y  w ając  z a m ia r  p r z e k s z ta łc e n ia  n a s z y c h  w ło­
ś c ia n ,  p om inąć  nie  w y p a d a  kon iecznej  p o t r z e b y  c y ­
wil izac j i  ż y d ó w  polskich. W ie lk i  ju ż  czas  z w ró c ić  n a  
t o  uw a g ę .  G d y  n a ró d  t a k  w ie lk ą  z  s ieb ie  sz la c h e tn ie  
u c z y n i ł  o f i a r ę ; g d y  idzie  o w zn ies ien ie  p o m n ik a  
W skrzes ic ie low i  K ró le s tw a  P o lsk ieg o  i u sz częś l iw ie ­
n ie  p o to m n y ch  pokoleń  ; n iechże  d z ie ło  będz ie  g odne  
t a k  w ie lk ich  ce lów . »

D onoszą  z  M o s k w y ,  ze  u lu b io n a  ś p i e w a c z k a  C o n t r ­
a l to  P a n n a  G a l l .s  de la R os ie re  (uczenn ica  w a r s z a w ,  
k onse rw ator jum j) ,  k t ó r ą  t u z  z a p a ł e m  p r z y jm o w a n o ,  
w s t r z y m a ła  sw ój  w y ja z d  do P e te r s b u rg a ,  d o w ie d z i a ­
w s z y  s ię ,  że  P a n n a  S o n ta g  m a  b y ć  w t y m  m ies iąc u  
w M oskw ie .  S ł y c h a ć ,  że  obie  te  ar ty 's tk i  m a j ą  się 
d ać  s ły s zeć  spó ln ie  w  jed n y m  k o n c e r c i e , z n a w c y  
o c z e k u ją  z u p ra g n ie n ie m  tej  c h w i l i ,  w k tó rć j  b ę d ą  
mogli p o ró w n ać  ró ż n e  t a l r n t a  d w ó ch  z n a k o m i ty c h  
ś p i e w a c z e k ;  n iek tó rzy '  t a k  są  z a c h w y cen i  i u jęci  
n a d z w y c z a j  m o c n y m  i p ięk n y m  g ło se m  P. Gall is ,  że  
pow szechnie  u t r z y m u j ą ,  że  jeżeh  t a  m ło d a  a r ty 's tka  
n ie  w y r ó w n a  sw o im  ro d z a je m  głosu ,  to  p e w n ie  m a ­
ło  będz ie  n iż szą  od P. Sontag .
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W  b i e l ą c y m  r o k u  w y s z ł o  w B e r l i n i e  c i e k a ­
w e  d / . i e l o ,  (o k t o r e m  n i e  o m i e s z k a m  v p ó ź n i e j  
o b s z e r n i e j  d o n i e ś ć )  P a n a  S y d o w  p od  t y t u ł e m :  
Uwagi  p o c z y n i o n e  w p o d r ó ż y  o d b y t e j  w r o k u  
1 827  p o  B i e s k i d a c h  p r z e z  K r a k ó w  i W i e l i c z k ę  
d o  C e n t r a l n y c h  K a r p a t  ( T a t r )  z d o k ł a d n ą  m a p -  
p ą .  , B e m e r k u n g e n  a u f  e i n e r  R e i s e  i m  J a h r e  
1 S27  d u r c h  d i e  B e i s k i d e n  u e b e r  K r a k a u  u n d  
W i e l i c z k a  n a c h  d e n  C e n t r a l  K a r p a t h e n  von  A 1- 
b r e c h t  v o n  S y d o w .  B e r l i n  1830  b.  D i i m m l e r ) .  
A u t o r  na s t r .  57 w t e n  s p o s ó b  o p i s u j e  z a m e k  
k r a k o w s k i :  K r a k o w s k i  z a m e k  j es t  o k a z a ł y m
g m a c h e m  w s t y l u  g o t y c k i m  ( n a  g ó r z e  z w a n e j  
W a w e l )  w z n i e s i o n y m .  S k ł a d a  s i ę  z k o r p u s u  
i d w ó c h  p a w i l l o n ó w , o g r o m n e  c z w o r o k ą t n e  p o ­
d w ó r z e  i czę ś ć  Z a m k u  o p a s u j e  m u r  w y s o k i .  Na  
w s z y s t k i c h  p i ę t r a c h  Z a m k u  s ą  w y s o k i e  k o l u ­
m n a d y .  N a d  m u r y  wz n os i  s i ę  o k r ą g ł a  g r u b a  
w i e ż a  S a n d o m i e r s k a ,  k t ó r a  b y ł a  w i ę z i e n i e m  z a  
Z y g m u n t a  I d la  w i e l u  s z l a c h t y  z S a n d o m i e r ­
s k i e g o .  Z a m e k  m i a ł  w y b u d o w a ć  K r a k u s  o k o ­
ł o  r .  7 0 0  P i a s t o w i e  b u d o w a l i  i c zę s t e  go p u s t o ­
s z y l i ,  z o s t a j ą c  p o m i ę d z y  so b ą  w k ł ó t n i a c h  u s t a ­
w i c z n y c h .  Z a  Z y g m u n t a  I i j e g o  s y n a  A u g u s t a  
k s z t a ł t  o b e c n y  o t r z y m a ł .  P o d c z a s  z a b o r u  a u-  
s t r j a c k i e g o  z a m i e n i o n y  w k o s z a r y ,  u t r a c i ł  s wo ­
j e  s t a r o ż y t n ą  ś w i e t n o ś ć .  S t a r o ż y t n e  o k n a  g o ­
t y c k i e  z a m u r o w a n o ;  p o z o s t a ł y  t y l k o  m a ł e  o t w o ­
r y ,  z a g ł a d z a j ą c  ze  s z c z ę t e m  i c h  p i e r w o t n e  za-  
r y s y ;  p o w y j m o w a n e  r a m y  m i s t e r n i e  z k a m i e ­
n ia  w y r o b i o n e  z n i s z c z o n o .  P y s z n e  s z k ł a  m a ­
l o w a n e ,  z a s t ę p u j ą  z i e l o n e  s z y b k i ,  a t a k  w z n i o ­
s ł o ś ć  t e g o  g m a c h u  z a m i e n i ł a  s i ę  w p o s p o l i t o ś ć .  
N i e g d y ś  p a n o w a ł  w z a m k u  p r z e p y c h  t e r a z  i ś l a ­
d u  go n i e  ma.  T e r a z  m a  w r ó c i ć  do  Z a m ­
k u  p i e r w o t n a  ś w i e t n o ś ć ,  o i l e  s i c  da  w y k o n a ć ,  
i p o d o b n i e  j a k  z a m e k  M a r i e n b u r s k i  m a  by ć  
w y r e s t a u r o w a n y m ,  a l b o w i e m  m a j ę t n i e j s i  o b y  wa-  
t e l e  Fip l i t c j  k r a k o w .  i K r o .  P o l .  z a m i e r z a j ą  w ł a ­
s n y m  k o s z t e m  o k n a  i w n ę t r z e  u c z y n i ć  g o d n e i n  
z a m i e s z k a n i e m  k r ó l ó w  p o l s k i c h .  W j e d n e m  ze 
s k r z y d e ł  z a m k o w y c h  m i e ś c i  s i ę  t o w a r z y s t w o  
d o b r o c z y n n o ś c i .  Z .

, Z 7 " U ‘ d:) W a rsza w y .—  S t e n e l o w a L u d w i k a  oh .  
. - ." ' i  B e d n a r s k a ; S z y r m a  S a l o i n e j a  z  s y n e m  o b y  w. 5(10 
P o d w a l ;  W o d z y n s k i  J ó z e f  z  P ł o c k a  2 2 ,1  N a l e w k i -  
S z y n i a n s k i  K a ź m i e r z  z  K ł o d a w y  011 B i e l a ń s k a  N a r -  
b u r t  B e n e d y k t  z  A u g u s t o w a  26 8 0  B e d n a r s k a ;  K u b i -  
k o w s k i  P i o t r  p u ł k ó w .  31)5 K r a k .  P r z e d . ;  P o t u s z y ń -  
s k i  R o c h  d o k t o r  60.5 B i e l i ń s k a ;  G r a b o w s k i  M i k o ł a j  
4?)5 M i o d o w a ;  G r a b o w s k i  K o n s t a n t y  455  K r .  P r z e d . -  
R a s z k o w s k i  J a n  5 8 4  D ł u g a ;  D o b r z a ń s k i  Ł u k a s z  p o d ­
p u ł k o w n i k  1250 X. S . ;  D o b r o w o l s k i  J a n  R03  B i e l a n .  
B e d t i ń s k i  W a l e n t y  1064 K r ó l e w s k a ;  C h m i e l e w s k i  
W o j c i e c h  603  B i e l a ń s k a .
D z i ś  z r a u a  c i e p ł a  s to p n i  9.  — W c z o r a j  w  p o lu d .  17.

^ - ^ d p o w i e d z  k r ó l a  a n g i e l s k i e g o  na a d r e s a  p a r ­
l a m e n t u :  ‘ ‘M y  W i l h e l m  e lc .  Z u k o n t e n t o w a ­
n i e m  p r z y j m u j ę  t e n  p o w i n n y  i u n i ż o n y  a d r e s .  
Ś w i a d c z y  o n ,  że  c z u j e c i e  s t r a t ę ,  j a k ą  p o n i e ś l i ­
ś c i e  w r a z  z k r a j e m  p r z e z  z go n k r ó l a  i że p a ­
m i ę ć  j e g o  s z a n u j e c i e ;  d z i ę k u j ę  w a m  za w y n u ­
r z e n i e  w a s z e g o  we i n n i e  z a u f a n i a  i z a p e w n i a m  
wa s  o m o j e m  p r z e k o n a n i u ,  iz n a  p o m o c  wasza  
z a s ł u g u j e  s z c z e g ó l n i e j  p r z e z  u s i ł o w a n i a ,  k t ó r e -  
m i  p r z y  p o m o c y  b o s k i e j  s t a r a ć  s i ę  b ę d ę  o 
u t r z y m a n i e  p a n u j ą c e j  r e f o r m o w a n e j  r c l i g j i  i 
p r a w  oraz, s w o b ó d  w s z e l k i c h  k l a s  m i e s z k a ń ­
c ó w . , ,

S ł y c h a ć ,  ż e  x i ą ż c  K u m b e r l a n d  m i a n o w a n y  
b ę d z i e  w m i e j s c u  xi ec i a  C a m b r i d g e  n a m i e s t n i ­
k i e m  w k r ó l e s t w i e  h a n o w e i  s k i e m .

T e r a ź n i e j s z a  k r ó l o w a  a n g i e l s k a  lub i  b a r d z o  
m u z y k ę .  P a n  H u m m e l  o t r z y m a ł  od  ni ej  n i e d a ­
w n o  d o w o d y ,  że  s i ę  o p i e k u j e  a r t y s t a m i -

W i c e k r ó l  e g i p s k i  m i a ł  p o s ł a ć  w o j s k o  p r z e ­
c iw D e j o w i  t r y p o l i t a ń s k i e m u  i p o s t a n o w i ł  p o m a ­
gać  F r a n c u z o m  p r z e c i w  A l g i e r c z y k o m .

Z  L i z b o n y  n a d e s z ł a  w i a d o m o ś ć ,  że  D o n  M i ­
g u e l  s k a z a ł  wi e lu  o f f i ce r ów na  d e p o r t a c j ę  do 
A f r y k i .  A r e s z t o w a n o  i ch ,  w ł a ś n i e  w t e n cz as ,  
k i e d y  s ię  c h c i e l i  s c h r o n i ć  do A n g l j i ;  u wa ża ją  i ch 
t e r a z  za d e z e r t e r ó w .
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